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ROR 1838. 


Pismo to wyChodzi codziennie oprócz nie- 
deieli i swięt uroczystych w drnkarni St. Giesz- 
kowskiego. 

IMroNA RZYMSKIK. 
Jutro Ludwiki Wdowy: 


WTOREK 30 STYCZNIĘ, 


Zaliczenie na trzy miesiące sły, iQ” 
miesięczńe zip. 4: 


IMIONA srawiANEKTE, 
Jutro Skilogniew, 


OBSERWACYE [METKOROLOGICZNE. 
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Część Urzędowa. 
Nro 346. 
WYDZIAŁ SPRAW WEWNĘTRZNYCH: E POLICYT 
W SENACIE RZĄDZĄCYM 
Wolnego Niepodlegiego i ścisle Neutralnego 
Miasta Krakowa « Jego Okręgu. 

W skutku rozporządzenia Senatu Rządzą- 
cego pod dniem 12 b. m..i r. do Nru 227 
zapadłego, podnje do publicznój: wiadomości 
iż w d. 9 lutego r. b. o godzinie 10 przed 
południam odbędzie się powtórna w biórze 
Wydziału Spraw Wewnętrznych i Policyi pu- 
bliczna licytacya na dostawę 10 koni dla żane 
darmeryi krajowój, poczynając pierwsze wy- 
wołanie w kwocie złp. 450 in minus jako prae- 
fium fisci za jednego konia ustanowionego; 
dioytacya pomieniona pod następującemi wa- 
runkanii odbywać się będzie: a) wszystkia 
konie winny być maści skaro-gniadój, z ogo- 
vami długiemi; B) od pięciu do 6 lat mają- 
£*; c) miary najmniej 15; d) winny być kla- 
ezo lub wałachy wyłączając ogiery: e) za 
wazolkie ukryte defekta entreprener staje się: 
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odpowiedzialnyn; z kaucyi, którą w kwocie 
złp. 500 złeżyć jest obowiązanym ;./) dosta: 
wa powyższój ilości koni, ma być najdalój: 
w przeciągu sześciu tygodni od. dnia licyys” 
eyi uskutecznioną. Chęć licytowania mający 
w miejscu i czasie powyż oznaczonych zgło 
sić się zechcą. 
Kraków doia 26 stycznia 1838 r. 


Senator prezydujący 
X. Scrrio. 
(ir.) Referendarz L. Wolff. 


OBWIESZCZENIE, 

W dniu piątym lutego 1838 r. o godzinie 
10:z rana w mieście okręgowem Chrzanowie 
w domu pod L, 41 przy ulicy Balihekićj w 
drodze exzkucyi sądowćj, odbędzie eię liey- 
iacya publiczna natrzech -letnie wydzierża- 
wienie rzeczonego domu. Chęć licytowanie 
mający znopetrzeni w vadium złp. 36 na ezag: 
i miejsce oznaczona przybyć zechcą; warun- 
ki wydzierżawienia przy Mcytaczi ogłoszone: 


zostaną. p 
W Chrzanowie d. 24 stycznia 1838 Fe- 


Andrzéj Borelowski Kom, Saë 
T 
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Część Polityczna. 


— Kraków. — 


słości, szczególnićej zadowolniło Publiczność. 
PP. Anczyc i Krzesiński, w Roztargnionych 
wciąż zasłużone odbierali oklaski; ostatni po 
koniedyo-operze Antons i Antosia za wybor- 
na odgranie roli szewca, w której do upa- 
dłego rozśmieszał widzów, przywołanym zo- 
stał i hucznemi oklaskami nwieńczony; — 
tenże sam zaszczyt spotkał Pana Wimuth sa 
rolę furmana krakowskiego, — a na ostatek 
przywołano wszystkich.-—Niemnićjsze podowo- 
lenie sprawiło widowisko niedzielne , na któ- 
re dosyć liczna zebrała się Publiczność. — 
Grano komiczną krotofilę: NA DOLE I NAPIERW= 
SZEM PIĘTRZE. Pan Krzesiński był tu równie 
wyborny i zajmującym grą swoją w roli 
Jerzego; ua każdem pokazaniem się wzbue 
dzał oklazki i śmiech powszechny. Młody 
ten artysta ma do siebie ten rzadki przymiot 
że ciągle nmie rozsmieszać, niewpadając ni- 
gdzie w rubaszność; — niektóre wyrażenia 
tak komicznego nabrały dźwięku w ustach 
jego, że je wychodząc już z widowiska, po- 
wtarzano sobie nawzajem. Po skończeniu sztu- 
ki, P. Krzesiński jednomyślnie został przy- 
wołany i serdeczneimi oklaskami wynagro- 
dzony. Publiczność nieomieszkała także przy- 
wołać ulubioną zawsze artystkę, Panią 
Niedzielską, Pana Anczyca, a potem Wszys= 
tkich, — 


Na sobotnim balu strzeleckim znajdowało 
się blisko 700 osób. Urządzenie i przyczdo» 
bienie sali, ubranie toalety dla dam, it. p. 
były stosowne. Bawiono się nader wesoło i 
przyjemnie, blisko do 6 z rana. — Orkiestra 
była wyboraa. 


Wyszłe z litografii walce P. Józefa Pless, 
grane na balu strzeleckim, bardzo się podo- 
bały, i pewnie znajdować się będą w ręku 
każdego; — z drukarni zaś P, Józefa Cze- 
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cha wyszły kontradanse Zielińskiego które na 
Bału dla dzieci po jutrze w sali Knotza dać 
się mającym, tańczone będą. 


— Londyn 12 Stycznia. — 

Dowiadujemy się z wielką przyjemnością, 
Że większa część najważuiejszych książek 
i dokumentów instytutu Lloyd zostały urato- 
wane. Podobnież strata książek, sprzętów, 
mebli i innych przedmiotów należących do 
prywatnych osób które w tym pożarze uciere 
pialy, ma być dużo muiejsza nad pierwotne 
tejże podanie. Udało się podobno nareszcie 
królewskiemu towarzystwu assekuracyjnemu, 
wyratować z ognia większą część książek i 
papierów swoich. 

— Frankfort 14 Stycznia. — 

Dnia wcsorajszego umarł tu sławny kom- 
pozytor muzyczny Ferdynand Ries; kraina 
niemiecka utraca w nim jednę z celniejszych 
ozdób swoich. 

— Algier 30 Grudnia. — 


Nasze stosunki na Zachodzie (z Abdel 
Kaderem), zdają aię być cokolwiek zachma= 
rzone, i z tejto podobno przyczyny przysła- 
no tutaj jenerała Castellane. Juk wiadomo 
mianował Abdel Kader niejakiego Gavarini, 
kupca tutejszego konsulem swoim, ale gu- 
bernator niechciał go uznać w tym charakte- 
rze. Abdel Kader oświadczył na to, iż jestto 
dla niego rzeczą zupelnie obojętną kto jest 
konsulem jego, kiedy jednakże raz już pana 
Gavarini mianował, mianowanie to utrzymać 
bezwzględnie postanowił. — Inne doniesie- 
nia zapewniają że Abdel Kader postanowił 
wyslać posła do Paryża, do czego wybierze 
jeduego z znakomitszych mieszkańców miasta. 


— Z Hanoweru 12 Stycznia. — 

Król pracował przez dni kilka prawie bsg 
przestanku w gabinecie swoim. Pan v- Sche. 
le był bardzo niebezpiecznie chory, ale za- 
czyna powracać do zdrowia. 


FRA ATE, 7% » wk A aw- 


Mówią, że jest zamiarem królewskim pod- 
nieść stolicę tutejszą do stanu odpowiednie- 
go rezydencyi monarszćj, w którymto celu 
załoga tutejsza będzie znacznie poninożona, 
Mówią nawet n utworzeniu pułku gwardyi 
przybocznój. Pod koszary dla pulków huzar- 
skich, które będą stawione przy rogatce 
Stetnthor, zakupinno już potrzebną przestrzeń 
Biemi użytą dziś na ogrody. 


ROZMAITOŚCI. 
REFORMY PAŃSTWA OTOMAŃSKIEGO, 
(Przez p. Castagne *). 

Dla przyjaciela ludzkości nie masz wię- 
cój przyjemnego, więcćj w zniosłego widoku, 
jak patrzóć nalud, który po wieloletnie u- 
śpieniu śród społeczeńskiegn odrętwieuin, ciem- 
noty i zabobonu, powstaje nareszcie z tegoż 
uśpienia rzucającSię w czuwające Życie rozu- 
mu żświatla. Patrzeiny dziś na takie wido- 
wisko większej części świata mahometańskie- 
go, mianowicie zaśi ztowarzyszeniem odzna- 
czsjących się okoliczności, w blizkićj naz a 
ze względu na ocucenie swoje ważnćj dla nsz 
'Turcyi. Jestże to ocucenie się Turków ich 
własnym popędem , alboliteż obudzeni zostali 
głośnem Europy' wołaniem i jej grożną pra- 
wicą% Bylże ten popęd do ulepszonego sts- 
nu u ludu tureckiego poprzedzony uczuciem 
jego wlasnėj wartości i potrzebą ićjże, albo 
czy chwycił się tych środków rozpaczy, spo- 
wodowany gorzką koniecznością będącą skuts 
kiem nacisku wypadków zewnętrznych? Jet. 
Że z resztą w tem uczuciu pntrżeby za postę- 
pem do towarzyskiego urządzenia się na sto. 
PĘ europejską, wyraz woli powszechnćj lu- 
du, alboli jest ono własnością klass wyższych 
lub samego tylko naczelnika państwa? Sąto 
uwagi potrzebne aby odgadnąć pytanie, jak 
dalece Turkom w stsnie niezawisłości powieść 
się mogą usilowania za wyksztalceniem, al- 
me a u 

©) z dziennika Magazin fir die Literatur des Aus- 


landes, piema dodatkowego przy pruskiej Sfaals- Ześlunq, 
a grudnia 1837. 
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bo czy rozszćrzenie i trwałość nowych wy- 
obrażeń, tylko pod panowaniem chrześciań- 
skiego władztwa jest podobne. 

Lud, który w oświacie daleko jeszcze w 
tył za sąsiedniemi ludami cofnięty się znaj- 
duje, a w ogólności poza czasem swym wła- 
soym zostaje, nie może wznieść się jednym 
skokiem na stsnowisko oświaty, jeżeli przez 
nadzwyczajne wsirząśnienie , caly stan jeste- 
stwa jego zmieniony nie będzie. Przy takich 
odmianach, gdzie wszystkie spojniki społe- 
czności gwałtownie są rozrywane i wszelkie 
istnienie wewnątrz tychże, jest częścią cał- 
kiem zniszczone, częścią przymuszone prze- 
kształcenia przechodzi , wzburzouy utnysłludz= 
ki wspierany wszelkiemi zdolnościami wła- 
anością jego będącemi, chce tworzyć nowe 
stosunsi, chce ciągnąć z życia nowe korzy- 
ści, by przy odmiennych postaciach tegoż ży- 
cia, postawić się w szczęśliwej jednozgodno- 
Ści z tamtemi. ud turecki nie żywi w so- 
bie wszechwładnego ducha ulepszeń. Wyż. 
sze klassy doznają zbyt wszelkiej dagodnośćj 
w zakresie pozyskanćj władzy, aby tenże za- 
kres przekraczać i do pośledniejszych klaz 
zniżeć się miały; te niższe klassy są do tój 
chwili zbyt daleko od wyższej działalności i 
wyższych pojęć trzymane; średnie przemy: 
słowe są co do liczby zbyt małe: a tak dos 
piero głowa narodu, jego władca , musiał pierw= 
szy uchwycić myśl zmian duchownych w swych ` 
poddanych, aby ta myśl od strony zewnętrznój 
Rie wcisnęła się. 

Mustafa II był pierwszym z władzców tu- 
reckich , który staral się nłatwić u siebie przy- 
stęp nauce wojennćj chrseściańskich krajów. 
Po kilku nieszczęśliwie prowadzonych wojnach, 
założył on fundament do szkoły artyleryi , a 
pod Abdul-Hanidem, zaczęto szczórze myśleć 
o ulepszeniu marynarki. Selim Il popiersł 
gorliwie rozpoczęte przezsw ych poprzedników 
reformy, lecz wlaśnie zbytex gorliwości jego 
dał im popęd zbyt silny przeciwko uprzdze 
niom ciemaoty, których padł ofiarą. Æ pa- 


miętników barona Tott można powziąść za- 
dziwinjące przekonanie , jakimto trudnościom 
ulegało zaprowadzenie najmniejszej reformy 
pomiędzy Turkami. Lud jestnieprzyjacielem 
każdej nowości przez niewiadomość , pychę i 
religijny fanatyzm , a szczególnićj przez wro- 
dzoną ociężałość , duchowieństwo lękało się 
upadku swego znaczenia, utrzymującego się 
jedynie sknikiem powyższych przymiotów po- 
spólstwa ; magnaci drżeli o swe przywileje? 
a przeto wszyscy w wspólną łączyli się sprawę 
ażeby narzucenym opićrać się ulepszeniom. 
Zwykle byli natenczas faworcyi reformujących 
sułtanów, męczennikami ich dobrych zamiarów, 

Aż do objęcia rządn przez teraźniejszego 
sultana, nawet ludność grecka w pnństwie 
otomańskiem, czuła wstręt do każdego pomy- 
slu reformy. Mahmud JI wstępując na tron 
posnawał dostatecznie, Że tylko w obrębie 
sultańskiej rodziny, uanają potrzebę zmian 
dzielnych, ale ogólny tłum fudu nie życzył 
sobie przez niewiadoniość żadnych odmina, a 
z własnego i przes duchowieństwo podnieca- 
nego niedowiarstwa, opierał się wszelkiemu 
ich wprowadzeniu z całą npornością, ns jaką 
odwieczne przytępienie umysłów i odwieczne 
zaślepienie zdobyć się mogło. Przez lntdwa- 
noście przytłumiał Mahnud Życzenia swoje 
dopóki nie nadeszła do ich urzeczywistnienia 
stósowna pora, w którćj z najzupelniejszym 
skutkiem przekreczył granice poprzednikom: 
jego na zewadzie stejące. 

Zamiast starać się o utrzymanie przyjażni 
sułtana, Francya, wybrała sobie w nowszych 
czasach Za przedmiot swej opieki paszę Egiptu, 
którego Środki refermy mają supełnie odmien- 
ną zasodę i wcalainną postępują koleją. Prze- 
chwalają francuzkie dziennikinieokrzesaneusi- 
łowania o których mniemoją, že zdawniejsze- 
go Francuzów netchnienia pochodzą. Wszyst. 
stkie sle i dobre czyny paszy snajdują uwiek- 
bienie w gazetach francuzkich , z których po 
«ałćj rozchodzi się Europie, bez zastanowie- 
mia się må têm, ile przez rozsserzenie się 
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władzy paszy i przez jego despotyczne zasa- 
dy, tracą Francya i Anglia; z jednej albo- 
wiem strony, kraje pod jego władztwem se- 
stające, stają się coraz mnićj od Europy za» 
zawisłe, z drugićj strony zaś przez osłabie- 
nie sił Turcyi i przez rozcząstkowanie tejże, 
musi nastąpić przesilenie, które się na strae 
ceniu europejskiej równowagi skończy. 
(Dalszy ciąg nastąpi). 


PRZYJECHALI DO KRAKOWA. 
Od dnia 29 do dnia 30 Stycznia. 

Szlaski Adam, Koszarski Kazimierz, Wojciechow- 
ski Bonawentura, Hoppen Karol, Bzowska Elżbieta, 
z Polski; — Fryc Karol, Straszewski Roman, Rusocki. 
Kajetaa, s Galicyi. 

Wyjechali z Krakowa. 

Lnudić Leon, do Polski; — Reichert Simon, Ma» 

rynowski Teodor, do Galicyt; 


Uwiadomienie Naukowe. 

Posiadający gruntownie język ros- 
syjski, Życzy sobie dawać lekoye; kto- 
by więc usługi tćj potrzebował, raczy 
się zgłosić do Kantoru Gazety, i zosta- 
wić tamže swój adres. (2r.) 

Doniesienie. 
Balsam kwaśny. 

Którego każdego czasu dostać možna w 
podpisanego pod È. 405:przy ulicy Sławkow= 
skiej w reitschuli rządowćj, Tenże Balsam 
jest nietylko. skuteczny na wszystkin sforzo- 
wnnie, zajeżdzenie, strętwienie, osłabienie, ale 
i nawet na wszystkie nabrzmiałości nóg koe- 
ni: zsapprobowany. 

Wincenty Boznański. 

Nauczyciel jeżdźenia Konno przy instytu-- 
cie tecbniez. i exeminowany lekars koni. 

p E 

Do dzisiejszego Nru G. K. dołącza się: 
Dyaryusz Sejmowy posiedzenia 950: 
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